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tygodniow y przegląd 
[inansowy.

Lwów, 30 listopada.
Kilka ważnych i dla życia g o s p o d a r­

czo-finansowego bardzo doniosłych fak­
tów przychodzi zarejestrow ać za ubie­
gły Jydzicń sprawozdawczy.

Przedewszystkiem  wspomnieć należy 
(o dokonanem ujednostajnieniu polskiego 
■prawa wekslowego przez ogłoszenie w 
Dzienniku Ustaw nowej ustawy wekslo- 
jwej, wchodzącej w miejsce obowiązują­
cych. dotychczas ustaw dziehiicoy/ych. 
Dotychczas obowiązywały ziemiach 
solskich cztery odrębne ustawy weksio- 
we, których rozbieżność ogromnie utru­
dniała regularny międzydzielnicowy o  
brót handlowy.

Nowa ustawa wekslowa, której jed­
nym z głównych -współtwórców jest 
profesor tut. Uniwersytetu, Dr. Doliński, 
zaprojektowana została przez • sekcie 
prawa handlowego Komisji Kodyfikacyj­
nej, a wzorowaną jest na reguiatywie 
wekslowym, uchwalonym na międzyna­
rodowej konferencji w Hadze w  r. 19.12, 
v? obecności przedstawiciela 27 państw. 
Nowa ustawa obowiązywać będzie od 
1 stycznia 1925 r.

Brak jednostajnego ustawodastwa 
wekslowego dawał sie w  życiu gospa- 
ciarczem ogromnie ujemnie odczuwać- 
Nowa ustawa wekslowa zostanie na ła­
mach „Słowa Polskiego*1 zapewne jesz­
cze szczegółowo fachowo omówioną. 
Na tern miejscu w ystarczy podkreślenie 
■ze stanowiska finansowo-gospodarczego 
doniosłości, jaką ma w sobie ujednostaj­
nienie przepisów- wekslowych we w szy­
stkich dzielnicach Rzeczypospolitej.

Drugim bardzo ważnym, nie tak wpra 
""dzie zasadniczym, nie mniej jednak ze 
stanowiska cii wili obecnej doniosłym 
wypadkiem tygodnia ubiegłego jest ob­
niżę rie oficjalnej stopy dyskontowej i 
lombardowej Banku Polskiego. Rada 
Nadzorcza Banku Polskiego na posie­
dzeniu inia 27 u. m. uchwaliła zgodnie 
z wnioskiem Dyrekcji obniżyć począw­
s z y  od dnia 25. listopada br. stopę dys­
kontową z dotychczasowych 12%  na 
\0“/< w stosunku rocznym, stopę lom­
bardową przy pożyczkach zabezpieczo­
nych papierami wartościowymi z 11% 
na ! j .%, natomiast od pożyczek rut ra­
chunku, otwartym, zabezpieczonym de­
wizami z terminami płatności ponad 3 
miesiące na 10% z tern zastrzeżeniem, 
ż j  dewizy te będą dyskontowane przez: 
Bank wediug stopy 8% w tym dniu, od 
którego będą płatne za trzy miesiące. 
Sprawę drożyzny pieniądza w Polsce 
wogóle, a sprawę drogiei oficjalnej sto­
py procentowej Banku Polskiego w 
szczególności- wielokrotnie już na tern 
miejscu omawialiśmy, wskazując na to 
jako na ieden z główmych powodów i 
przejawów obecnego kryzysu ekono­
micznego w Polsce. Potanienie oficjal­
nej stopy z 12% na 10% rocznie sprawy 
jeszcze nie rozwiąże, bo przedewszyst- 
kiein potanieć musi kredyt w Polsce 
wT.góle, a nietylko oficjalnie, a  powtóre 
10% to i tak jeszcze jak na oficjalną sto­
pę dyskontową za wiele. W  jednym 
z ostatnich „przeglądów tygodniowych** 
podaliśmy zestawienie ważniejszych 
stóp dyskontowych światowych, w aha­
jących się od 4 --6%  w Stosunku rocz­
nym. Polska także pod tym względem 
odosobnioną być nie może i dlatego też 
uchwalę Rady Nadzorczej Banioi Pol-, 
sluego należy p izy jąć nie jako ostatnie

I
wchodzi uf najbliższych dniach pod obrady sejmowe-

W arszaw a 30 listopada. Minister , 
spraw wojskowych gen. Sikorski przy- I 

Jął. 29 bm. reforma sełmowego ustawy ! 
o naczelnych wladlzach wojskow ych, 
posła Stefana Dąbrowskiego i on pyt z 
nim dwugodzinną konferencję r ą  temat

projektu wymienionej ustawy. Dysku­
sja nad projektem ustawy n u  się roz­
począć w komisji wojskowej dłąs i O 
grudnia br. Rząd nalega na spiez-ne 
uchwalenie. (PA T.).

j ś  Anglja M d n i a  represje rc igipcle.
Londyn. 30 listopada. W  przemówie­

niu wygtosżonem w Brrmongham, Ne- 
ville Chamberlain zaznaczył, że obecna 
polityka Anglji w obec Egiptu jest w zu­
pełności uzasadniona. Atak .nastąpił ze 
strony Egiptu. Rząd angielski nie może 
tolerow ać moidów, popełnianych na 

losobach sw ych przedstawicieli, gdyż 
podobna pobłażliwość uważaną byłaby 
za słabość Anglji. To, co robimy me 
iest zapowiedzią agresji; są to poprosbi 
zarządzenia, zgodne z naszymi intere­
sami. W szyscy mogą być przekonani, 
że zapowiedzi nasze odtwarzają n a ­
sze istotne interesy. Tolerancja, jaką 
stosujcJTO^ nie może być pojmow uiu 
jako słabość. Anglja nie rmożtP potz-wo- 
Lić, aby je j oficerowie byli mordowani

bezkarnie. Nie negujemy przczto przy 
jętych na się zobowiązań, pragniemy 
jednak utrzym ać stosunki przyjazno z 
.narodami świata. (RAT.).

Kairo. 30 listopada. Donoszą, że 
zbiiitowani Sudańczycy zabili pewnego 
adwokata włoskiego, W  czasie watk w 
Sudanie zginęło 15 zbutowanych żoł­
nierzy i 1 oficer. W  Chartumie policja 
osaczyła .zbuntowanych. (P A T ).

Londyn. 30 listopada. Sytuacja w Su 
danie poprawiła się znacznie i można 
się spodziewać, że pozostałe tam jesz­
cze wmjska egipskie w krótkim czasie 
zostana wycofane. Z Kamo donoszą ró- 
wmież o poprawie sytuacji w mieście i  
okolicy. Część szkół jest jeszcze za­
mknięta. (PAT.).

Kiedy rozbroi się Francja.
Saint Di u. 30 listopada. Herriot. odpo 

władając na powitanie przedstawiciela 
republik ano wl zalecił im jedność dla 
•odągmr.ę.Gia pokoju i bezpieczeństwa. 
Twierdzenia —  mówił premier —  jako- 
byśmy wyrzekli się praw  Francji i 
nie troszczyli się o te prawa, jak to
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już w tym względzie słowo. Dalsze 
obniżenie stopy dyskontowej może jesz­
cze nie dziś ani jutro, ale za kilka czy 
kilkanaście tygodni, a może nawet mie­
sięcy jest niezbędnym warunkiem po­
wrotu do normalnych stosunków i do 
gruntownej sanacji życia gospodarczo- 
finansowego.

Do jasnych w reszcie chwil ubiegłego 
t: godnia zaliczyć należy rozporządzenie 
Prezydenta Rzplhei z 15 listopada br. 
(Dziennik Ustaw-- Nr. 101) o ogranicze­
niu ilości dni świątecznych wrolnych od. 
pracy do niedziel i następujących dm 
świątecznych: Now-y Rok (l stycznia), 
Trzech Króli (6 stycznia), Trzeciego 
Maja, Wnicbcw-stąpienie Pańskie, Boże 
Ciało, Św iętych Apostołów Piotra Pa­
w ła (29 czerwca), Wniebowzięcie Naj­
świętszej Marji Panny (15 sierpnia), 
WszysLk'ch Ś w ię ty ch . (1 listopad), Nie­
pokalane Poczęcie Najświętszej Marji 
Parmy (8 grudnia), Boże Narodzenie j25 
grudnia). Tuk więc oprócz 5- niedziel 
w roku, wolnych od pracy będzie jesz­
cze tylko 10 dni świat, zamiast dotych­
czasowych 16. Odpadają więc następu­
jące św ięta: Drugi dzień Wielkanocy,
Zielonych Św iątek i Bożego Narodzenia, 
Święto N. M. P ! Gromnicznej (2 lutego),' 
'.w iastowanic N. M. P . (25 marca) i 

Narodzenie N, M. P . (9 w-rześnia).
Cześć dni choćby tylko sześcio- c z y  

ośmiogodzinne, pracy — fo w rubryce 
ogólnego dorobku gospodarstwu narodo­
wego zw łaszcza w dzisiejszych tak

czynią nasi przeciwnicy polityczni, jesi 
kalumnią. Francja nie może się rozbro­
ić, dopókj nie będzie zapewnione jej 
bezpieczeństwo. Ale arbitraż bezprę- 
azeństwo -i rozbrojenie —  to trzy filary, 
na które mam stale zwrócone oczy. 
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| zmniejszonej wydajności pracy czasach 
rubryka bardzo znaczna. Niedoceniać 
znaczenia tego nowego zarządzenia nie 
można i chociaż ze względu na tradycje 
narodowe, kościelne i rodzinne nieraz 
przykrem będzie nic święcić drugiego 
dnia Św iąt Bożego Narodzenia czy Wiel 
kiejnocy, to jednak cel ogólny gospodar­
czego odrodzenia Polski jest bardziej 
ważkim i decydującym od w-szysikich 
innych osobistych czy nie osobistych 
romantyzmów.

Tydzień ubiegiy nie oszczędził nam 
też chwil przykrych w życiu gospodar- 
czem. Taka chwilą to wybhch strajku 
w  całym przemyśle włókienniczym. Sto 
dwadzieścia tysięcy robotniKów w Ło­
dzi, Ozorkowie, Pabienicach, Żyrardo­
wie, Tomaszowic, Zduńskiej Woli; Zgie­
rzu, a prawdopodobnie także wr obecnej 
oliwili w- Białymstoku i Bielsku porzu­
ciło na tle zatargu ekonomicznego swe 
w arsztaty pracy, domagając się nowej 
podwyżki plac. Nie wchodzimy tntaj w 
słuszność czy niesłuszność żądań robo­
tniczych. Faktem  jest z jednej strony 
w zrost drożyzny w' ostatnich miesią 
cach o kilka procent, z drugie; strony 
zaś jest też faktem, że ogólny zastój w 
handlu i przemyśle odhif się teź wielce 
na przemyśle tckstylhym. W  każdym 
razie ciągle strajki ogromnie szkodzą 
życiu gospodarczemu, a każda chwila 
bezrobocia cofa w-stecz caią akcję sana­
cyjną. T. B.

WZMOŻONA W ALKA W YBO RC ZA  
w  NIEMCZECH.

Berlin. 30 listopada. Ostatni tydzień 
przed 'wyborami rozpoczął się wzmo­
cniona walką -wyborcza. W czoraj i 
dziś odly ly się bardzo liczne wiece, 
na których między innymi przemawiali 
kanclerz M arx ii minister Stresseinunu.

LA B O L E  P A R T Y  K O K IETU JE 
KOM UNISTÓW .

Londyn. 30 listopada. Na dorocznc-j 
konferencji P artji P ra cy  uchwalono re­
zolucję potępiająca stanowisko komi­

tetu wykonawczego partji, któ,ry odmo 
wił poparcia kandydaturom kormmisty- 
oznym przy ostatnich wyborach do 
Izby Gmin, mimo że kandydatury te 
były przyjęte przez stronnictwa' robo­
tnicze. (PAT.).

O NOWA KON W EN CJE 
EM IGRACYJN Ą Z FRAN CJA.

Paryż. 30 listopada. Minister Sokal 
powrócił dziś z Genewy, aby ostatecz­
nie załatwić kw ćstję rokowań o za­
warcie nowej konwencji emigracyjnej. 
Ustalony między ministrami Sokalem i 
Gotardc-m program przewiduje, że ro­
kowania rozpoczną się w grudniu w 
Paryżu, piocizem przeniesione zostaną 
dó'* W arszaw y. Minister Gotard obej­
mie przewodnictwo delegacji francu­
skiej i przybędzie w drogiej fazie rokow 
wań do W arszaw y. (PAT.).

O REDZIE COOLIDGE-A W E 
ŚR O D Ę.

W aszyngton. 2°. listopada Termin 
zebrania się kongresu wyznaczony zo 
stał na poniedziałek. S esja  będizie krot _ 
ka. Kongres zajmie się gifównomr spra­
wami piyfttiłc: wewnętrznej. O-rędNe 
prezydenifa Co'oHd'ge‘a będlzie ofciczyita:- 
nc piraw dopodiobnie we środę. fPA T).

JO F F E  Ŵ  lYIED N llh

W iedeń. 30 listopada. „N. Fr. P r e -  
sc“ donosi z Berlina, że w tarntejszj cłt 
bolach sow-ieckich twierdzą, iż wr naj­
bliższymi czasie nastąpi zmiana na sta- 
nowsiku pesła sowieckiego w Wlediiiu. 
Miejsce doitychceasowego posła Aus- 
ser.a ma zaiiąć Joffc. (PAT.).

P R O C E S O ZAMACH NA SE1PLA.

Wiedeii. 30 listopada. Jutro przed są­
dem ławniczym rozpocznie .się proces 
przeciwko Jawmikowi, robotnikowi 
tkackiemu, oskarżonemu o zamach i.o i 
kaj;xilerza Seipla. Jaiworek oskarżony 
jest o usiiowmne morderstwo. (PAT.).

B . CESA RZ CHIŃSKI NA W OLN OŚCI.

Londyn. 30 listopada. Z Pekinu don o 
sza, że b. cesarz chiński odzyskawszy 
wolność, wryjecliał automobilem do po- 
se-lstwm japońskiego, gdzie narazię znaj 

i duje się. Biuro Reutera donosi, -źe bez- 
i pośrednio nie zagraża mu żadne nie- 

ibezpioczeńst’ o. (PAT.).

JE S Z C 7 E  JED EN  NAPAD 
BANDYCKI.

Wilno. (Tel. wł.) listopada. Ze 
Sw lęcian donoszą o napadzie bandi'- 
ckhn, dokonanym we wpi Sieradze. 
Uzh,'-dona bandu wtargnęła do miesz­
kania i^łościanina Sauka. Nad, Saukiem 
znęcali sie bandyci w okrutny sposdjtoa 
g,dv w^yzioiiiął duclui, poranili ciężko 
członków Jego rodziny. Ciężko ramie 
ofiary bamaytyzmu leżą w szpitalu 
przytomności. Stan ich utrudnia Slcdz- 
two w sprawie napadu.
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pochudzie do wzmacniania siły naszej my go otaczali wdzięcznością i szacun-
litdncści, a gdy swe odkrycia wprowa- kieni, jaką Polska ma zawsze dla swych
dzi w ogólną w łasność narodu, będzie* I wielkich ludzi.

w Puznamu.

Chwila dzisiejsza.

Witaminy.
Na 25 bm. zapowiedziały dzienniki 

♦warszawskie odczyt prof. Kazimierza 
Punka, urządzony staraniem To w. hy- 
gjuty praictyczriej im. Bolesław a Prusa. 
Tematem oaczytu, pierwszego w Polsce, 

■są wiiaminy.
Cóż to za nowy wyraz i co  oznacza?
W itam iny są to substancje, które tn r  

tstępnją w pokarmach w ilościach nie- 
cm ierme m ałych i samoistnie nie mogą 
•służyć jako pokarm. S ą  jednakże tak 
ważne i tak uonioste, że bez nich orga­
nizm ludzki i zw ierzęcy, a  w  wielu wy- 
paakacn i roślinny nie może się rozwi­
jać, ani istnieć.

Słynne napady bezwładu, jakim pod­
legały  całe oddziały w ojsk japońskich 
w  wojnie z Rosta przed niespełna ćw ierć 
'wiekiem, były wirnikiem braku witamin 
w  pokarmach. Z dociekań nauki na tern 
tle powstał cały  dział waeazy.

Na krótki czas przed wybuchem w oj­
ny światowej — prof. Punk zrobił od­
krycie, że pewne braki w  składzie po 
kamaów, na które poprzednio nie zw ra­
cane uwagi, powooują u zwierząt, pod­
danych doświadczalnemu żywieniu, w  
ciągu laiku dni bardzo ^-yraźną szczer­
bę w energji życiowej, a w ciągu kilku­
nastu dni śmierć. Od progu tej śmierci 
można zaw rócić badane stworzenie, jeśli 
mu doprowadzi się niezbędny składnik. 
Okazało się np., że w  jednym gramie 

’  specjalnie. przygotowanego wyciągu z 
drożdży mieści się potęga, która wy­
starcza, ażeby 2o0-ciu gołębiom przer­
w ać konanie i przfrw rócić je do zdrowia. 
■Tajemniczą substancję ową prof. Punk 
nazwał witami lą. Doszło to do publika­
cji przed jedenastoma laty, a dziś już 
n a Jra  Europy i Ameryki, jako też przo­
dującej azjatyckiej umysfowości Japonji, 
liczy już przeszło 10.000 prac nauko­
w ych na temat- witerrón

Zuadano, że istnieje w ięcej, niż jedna 
witamina; stwierdzono, że mimo nad­
miaru poż''wiema można ginąć śmiercią 
głodową, gdy biak witamin. T raci się 
dai widzenia, gdy w organizmie zbrak­
nie pewnego gatunku witamin, a  kurza 
ślepota, grasująca wśród prawosławnej 

"  ludności naszych kresów  w końcu wiel­
kiego postu i ustępująca po W ielkanocy, 
jest tego objawem. •

Witamin jeszcze nie zdołano wydzielić 
materjalriie, lecz wiadomo już, skąd je 
czerpać. Poznano również czynniki, któ­
re prowadzą dc ubożenia witaminowej 
w artości pokarmów.

Nasz icraj odżywia się niefortunnie 
pod względem witamin. Ten -fakt r.ie 
meże oyć bez wpływu na nieprodukcyj- 
ttość. zakazaną do cech sio\riańskkn, 
która jednakże ustępuje, gdy nasz pra­
cownik mózgu czy mięśni wyemigruje 1 
przejdzie na system jedzenia —  często­
k ro ć mniej obfitego, niż w  kraju, — lecz 
hardziej przystosowanego do potrzeb 
organizmu, choć nieraz zaliczonego do 
tańszych.

Doświadczenia jednego z uczonych ja­
pońskich stwierdziły, że taka sama pra- 
jca, która nie nadwątla zwierząt, dobrze 
Izasiłanych witaminami, zabija je, gdy 
Witaminy wypłukać lub zniszczyć przez 
w pływ  wysokiej temperatury.

Spratwę witamin należy stawiać obok 
kwestii długości dnia roboczego lub 
przed nią. Ktoby zabiegał o przedłużenie 
wysiłku rodaków, a nie dbał o poprawę 
systemu odżywiania, dążyłby nie do 
spotęgowania w ytw órczości narodowej, 
lecz swa rów klasowych.

Po szeregu prac naiukowych, które 
prof. Funkowi wyrobiły renomę, o-wie- 
ra^ cą  niedostępne dla cudzozicińców 
stanowisko dyrekcyjne w 5 lynnym in­
stytucie badania raka w Londynie, na­
stąpiły jego elektryzujące świat odkry­
cia z dziedziny witamin. New York ofia­
rował mu następnie katedrę profesorską. 
Tęsknocie do kraju zapewne p rzy p łać 
należy przyjęcie przez prof. Funka kie­
rownictwa pracowni chemicznej w na­
szym Państwowym Instytucie Hygjeny.

Złączenie drogiego nam imienia Bole­
sław a P ru sa , który —  jako wielki my­
śliciel wyprzedził innych. — w zrozu- 
mieniti, czem dla potęgi naroau jest wła­
ściwy system żywienia się, —  z  pierw- 
szem w Polsce publicznem przemówie­
niem Funka, nie może być uważane, ja­
ko/przypadek Niech oKoiiiezność ta wska 
zujc, że od syna naszej ziemi, jakir i jest 
prouesor E u n fc  Q u * ja i4u n y  ś w ia t ia  W

YV okreoie wojennym i powojennym 
nastały dla. spółdzielczości ciężkie cza­
sy. Poańszczane w arsztaty gospodar­
cze i przew roty walutowe ulrudniły 
ciągłość ich pracy' i w  wielkiej ilości 
wypadków stały się irrzyczyną zastoju 
a  naw et zaniku gotowego już iparatu 
spółdzielczego.

S ilą  rzeczy, silą Wypadków i konie­
czności wytwio, zonych przez powoła­
nie dio życia niezależnego Państw a P ol­
skiego —  pow stać musiała idea konso­
lidacji '•uchu spółdzielczego na w szyst­
kich ziemiach naszego Państw a. W a­
runki długi uzas idei5 te j niespazyjały.

Próby konsolidacji podjął dr. S tef- ' 
czyk i zgrupował Spółki Rairftisena na 
obszarze Małopolski, Górnego Śląska i j 
pow stające Spółki włościańskie na ob- j 
szauzc Królestwa przy Patronacie Spó­
łek we Lw ow ie stw arzając równocz;-- ■' 
śnie w  Centralnej Kasie Spółek Rolni- ; 
czy ch w e Lw ow ie wspóiny ich Zasiad \ 
Fimansuwy. I

Od tego czasu idea konsolidacji na­
bierać pocręja silnego wyTazu. P otrze­
ba skonsoldiowania ruchu spółdzielcze­
go i oracy zdążającej dotyciiozas róż- 
nemi drogami J o  wypełnienia wznio­
słych zadań i celów dla dobra narodu 
—  stała się tale w yraźną i tak koniecz­
ną, ćż tylko w yczekiw ać należało lep;- 
szyoh warunków, aby  jej realizację u- 
skirtecznić.

Najpierw dokonane została w  roku 
bieżącym  konsolidacji Związku Sto­
warzyszeń Zarobkowych i Gospodar­
czych  we Lw ow ie ze Związkiem Spó­
łek Zarobkowych w  Poznaniu przez 
powołańio Banku Związku Spółek w 
Poznaniu na pieniężny Zakład Central­
ny Tow arzystw  i Kas Zaliczkowych 
Małopolski, które utraciły w czacie woj 
ny Akcyjny' Bank Związkowy dla S to ­
warzyszeń Zarobkowych i Gospodar- 
czych we Lwowie, Zakład tc,n Brwiom 
przeszedł w  prywatne ręce. Spółdziel­
nie Kredytowe Małopolski zniszczone 
skutkami wojny nie mogły dźwignąć się 
bez pomocy yspólnegio Zakładu pie- 
łwężnego, nadlto nie mogła b y ć podjęta 
bez współpracy Związku Poznańskie­
go i Banku Poznańskiego akcja zdąża­
jąca do wypełnienia szczerb -powsta­
łych w budowie Spółdzielni Kredyto­
w ych Małopolski.

Szczerby te powstały z lue-sły charą 
strata społeczeństw a w okresie powo­
jennym skutkiem wchtomręcia przez róz, 
r e  Bania Akcyjne w wielu miejscowo­
ściach ltozuych Tow arzystw  i Kas Za­
liczkowych wtraz z ich olbrzymimi ma­
jątkiem nieruchomym, stad pow stały 
szkody, których powetowanie -jest na 
raziie bardzo ciężkie. Praca musi by ć 
oodljęta od początku przez zakładanie 
w  tych m iejscowościach nowycłt Spól- 
dzMn-i Kredytowych, aby' sEGzeqjby w’y 
pełnić.

Równocześnie z akcją, o  jaidej wyżej 
wspomniano, pociętą została mydl kon­
solidacji wszystkich Zw.iązk iw( spół­
dzielczych na obszarach arem polskich, 
aby pracę w budowie zrzeszeń spół­
dzielczych prowadzić według wispólme 
obm yślanych planów dla celów i zadau 
gospodarczych całego narodu 

Realizacji tej wielkiej myśli podjęli

już chlebem powszednim gdzie.ii dziej i 
iacu dzień przepisy wykonawcze Gene­
ralnej Dyrekcji Poczt i Telegrafów zoir 
cjahzują sprawę. Czas, aby i nazwę 
polska ustalić-y tG, I-1 ~ j jy  g  

Zajęły s i ł  tom w swoim czasie Stów a-

się mężowie oddam idea stpołdzieiczpi, 
przodującej w pracy konsoM acyjnej w 
poszczególnych Zwzązkaoh. Ich ce'ern, 
icn ,zadaniem siało się aw oiać kong.es 
.spółdzielczy w Poznaniu, aby  koinsoi’- 
daoji dokonać.

Komu znane są cele spółaz.-eiczc, ko­
mu znane są prace tych tysiącznych 
zrzeszeń spółdzielczych zgrupowanych 
przy pc szczególnych Zwuązkąch na zie­
miach całe j Flcfeki, ten zrozumie, jak 
doniosłe bidzie znaczenie konsolidacji i 
jakie ow oce w ydać ona może.

Kongres Poznański ma dokonać kon­
solidacji Związku Stow arzyszeń Zarob­
kowych i Gospodarczych we Lwowie, 
Związku Spółdzielni Zarobkowych i 
Gospodarczych w  Poznaniu, Związku 
Spółdzielni Polskich w  W arszaw ie o- 
rarz Związku Rew izyjnego Spółdzielni 
Kółek R otodzyd i w  Krakowie, które u- 
tw órzą Unję Związków, aby piany dla 
wspólnej pracy na polu spółdzielczości 
uzgodnić i uczynić Je jednolitymi.

Referaty o doniosłem znaczeniu pro- 
gram owem  w ygłoszą w duiiu 27 bm. w 
Poznaniu reprezentanci oaszozegóLnj’ch 
Związków: prezes Związku lw ow skie­
go prof. dr. Doliński oraiz dr. Kuśmeiz, 
patron Związku poznańskiego ks. sena­
tor Adamski oraz dr Syndlitz, prezes 
Związku krakowskiego dr. Dęuski i pre 
zes Związku w arszaw skiego KJenicw'- 
ski wobec przedstawicieli 'i ae-legatów 
Spółdzielni ze yvszystkich ziem P ol­
skich.

Kumrońdacja Związków Spółdziel­
czych dolipriuje się w chwili przełomo­
wej, mamionującej, że okresy’ wojenne 
i powojenne minęły, a naaszedi okres 
pracy pokojowej, dającej oiwoce pow ol­
nego lecz ciągłego dorobku gospodar­
czego.

Minęły w ięc czasy gw ałtow nej spe- 
kulaoji w ytw arzającej stany* niebezpie­
czne, wskutek pi zesuwamia się m ająt­
ków  i kapitałów narodowych ' w  ręce 
obce na co społeczeństwo nie może pod 
gnozą zguby w łasnej pozostać obojętne, 
—  minęły czasy przesuwania walut, to­
w arów , akcji z m iejsca na miejsce, z 
kraju da kraju, z Państw a do Państw a, 
a nadeszły czasy  spokojnej .pracy eko­
nomicznej i w . warzania powolnego, 
lecz trwałego bogactwa narodówego 
na roli. przy w arsztacie i ękodzaekiika. 
przy maszynach fabrycznych.

W  pracy tej pomagać maią. przeTcz- 
ne Spółdzielnio Kredytowe przem ysło­
wo, spużywoze, handlowe —  i jedno­
czy ć maią dla wspólnych celów rolnika, 
rękodzielnika, -obotnika, przem ysłów  - 
ca, kupca.

Stąd też pocluodzi. że Spółdzielnie we 
szły w modę. Znamieniem chwili stało 
się, ze każda pryw atna ńricjaitywa 
przyobleka się obecnie w form y praw ­
ne Spółdzielni, irnie fmrny zostały po­
niechane.

Nieomylne to  znaki, że nadszedł 
w reszcie czas na pracę spółdzielczą, na 
podjęcie wr całej pełni zadań gospodar­
czych przez organizacje spółdzielcze i 
na rozpoczęcie z ich strony midowy od 
podstaw.

Pod tymi znakami dokonuje się kon­
solidacja ich Z wiązko w.

mcznego, po zaciągnięciu opinj' Tow a­
rzystw a Miło-ziików .!ęzyka Polskiego- 
wysnuto wniosek, źe skoro drogą natu­
ralną ule odpowiedniego sit* tot nasuwa,

Andrzej Zarugłewicz.

B r o a d c a s t i R ^ T ^ a d j o ^ n j a .
stoimy w p rzed ed n iu  rozpowszechnię- j rzys/.onie F !cktrot::hrrków  Pols.och i 
” w kraju wynalazku, który h a l się Stow arzyszanie Radiotechników I ol-

skich Po żyw ycli dyskusjacli w -^en-

nie warto dążyć par forcc do spolszcze­
nia broadcastingu droga naginania pier­
wiastków polskich i zatrzymano się na 
radiofonii, wyrazie, utworzonym, jak 
tyle nazw dla pojęć naukowych, z pier­
w iastków  greckich — pierwiastków, no­
szących w  sobie w  danym przypadku 
dwie główne cechy broadcastingu t. j. 
przesyłanie i sfuclianie głosu przy po­
mocy' promieniowania fal eiektrycwnych.

Radiotelefonia, zostanie, ja to  obszer­
niejszy dział komunikacji teletechnicznej, 
a  radjofonja obejmie organizację ie-' 
dnoslronnego przesyłania głosu prze* 
pewnie ośrodki i przyjmowanie go przez 
ogół w  określonym promieniu działania. 
Będziemy tedy rozmawiać radiotelefo­
nicznie, a słuchać koncertów raajc- 
ioniczu/ch. Aparaty odbiorcze radio­
telefoniczne będą radjofouami, a stacje 
przeznaczone do komunikacji ra-djotelc- 
tonicznei. zaopatrzone będą w  radiotele­
fony. Je s t to, copiawda, pewien kon 
•wencjonalizm, ale lepsze to, niż kalecze­
nie języka-brcadcŁstm gam i.

Z całej Polski.
#  Obrady w sprawie osuszenta P o ­

lesia. Spraw ą osuszenia Polesia znala­
zła się znowu na porządku okiennym 
Pud pizewodntotwem inż Prokopo wi­
ozą i przy udziale delegatów kilku mmi 
sterstw  od ty la  się w Min. rooót publ. 
konferencja, na której omawiane były  
pro jekty  związane z przystąjńeniem dc 
p ia ć  okofo osuszenia błot poleskich.

#  Z Muzyki. Najnowszy utwór T a - 
jeusza Jareckiego. Tadeusz Jareoki, lau 
reat konkursu muzyozaiesp w Nowwm 
Yorku i lerakowskicj Akademii Uniicję- 
tności, napisał nowy kw artet muzycz­
ny, dotąd jeszcze nie grany. Oto jak 
cha.ratcturyauie sam ten swój utwór w 
liście do jednego z  przyjaciół naszego 
pfe-tna: „Napisałem właśnie k w a^ et op. 
?5. Tytuł W ieś, w  trzech częściach : 
Frzebudzenie, Sielanka, S tara  karcz­
ma. W prowadzam tam w szystkie dro­
gie mi wspomnienia, jakoto cudowny za 
pe,ch wsi, hałasy, szczekanie psów, gę-^ 
ganię, plamie kogutów’, gdakanie, rż c - ' 
nie itd. Całość brzmi kakotoeiiczinie Je­
szcze, ale zdrowo i można to w szystko 
tam słyszeć. W  Sielance jest pieśń lu­
dow a: Oj, dla Boga Jasiu ! czy wiesz 
co to  znaczy! —  W  ostatniej części 
w szystko ryczy, pawi się , rzępolenie 
na w szystkie! instrumentach, tańce, aż 
w szystka znika i zostają tylko głuche 
ściany starego domostwu i samotność 
ciężka, zrezygnowana.

Kw artet będzie wykonany w No­
w ym  Yorku, w przyszłym sezonie.

4$ Zakończenie adrjalycmei konfe­
rencji kolejowej. W  dniu wczorajszym 
powrócił z konferencji międzynaradi i- 
w ej państw sukcesyjnych po b. monar­
chii austriacko-węgiorsiciei, delegat rzą 
du polskiego i reprezentant kolei poł- 
skich P. Chodkiewicz. W  konferencji 
le j wzięli udział delegaci państw : Pol­
ski, W łoch, Jugosławii, Czechosłowa­
cji, Austrji i Rumunii W  sprawach do­
tyczących organizacji kolejnictwa na 
Lujach południowych dawnych koieii 
austriackich, prowadzących do portu 
nad Adriatykiem. Ustalono zasadę,' iż 
taryty  kciejow e do portów : Trjeslu,
Rjjeki, Pou i Pigno nie powinny być 
droższe niż do portów, leżących nad 
morzem Północnem (Hamburg). Poza- 
tem powzięto uchwałę stworzenia sze­
regu autonomicznych związków adria­
tyckie! państw sukcesyjnych. Na tej 
z-...,sadzie Polska przystąpi do związku 
adriatyckiego w  sprawach kolejowych 
łącznie z państwami: Austrią, W ęgra­
mi, Jugosław ią, C zechosłow acją i W ło­
chami.

Nadesłane;
(Za tę rubrykę Redakcl ołe odnow'ada,)

K O P E R N IC K I i SY N  
OPTYCY i MECHAfcICY

t-wdw, 
ul. h e t m a ń i k a  10.

(obok Kawiarni wied.) 
p o i » c a J ą  w  w i e l k i m  w y b o r z o  p o  certach  naj*  

J n/iAI t a ń s z y c h :  . ,
okulary, ewikiery, binokle, barometry, cieproiniCTze 
różne areometry, mikroskopŷ  lupy, kompasy, ra s- 

1 caj&i, taśmy jnicrnicze, piony, libele, oczy SŁtucłne itp.



„SŁOWO POLSKIE" Nr- 330 (43) z duła 2 amdM  1924.

wstępu oormainę! Marysieńka i K o p e r n i k , C«*ny wstępu nsrirrsaiRe!

jw*‘

* J 9 H B

" *Mm a  p s  S i  i" m &
3̂ , Śmf£8łi&t' ais

kti.B|p«)tężr,ie|sz/ i najpiękniejszy filnj kolorowany wytwórni amei yKafiska&j.

Lwów, 1 grudnia,
T E A T R  w ie lk i .

Poniedziałek  „N ieooska kom edia" (50%  
zniżki). T

\VTorefc „Niziny".

TEATR MAŁY.
Poniedziałek „Praw o p ocału n k i (.50 k  

■ ni tki).
W torek „Miłość czuwa".

t e a t r  n o w o ś c i
Poniedziałek  „ M a ry ca "  (z  M ito w sk ;).
W to rek  „ M o ry ca" (z  p. W ro ń sk a).

- © -

Ropertuar „Młodej Scenki" Cborażczy- 
zny 1. 7.

Niedziela 30 Tm. ...Dla sz cz ę ś c ia " , S tP rz y  
byszewskiego. ^

—  T o w a rz y stw o  Przyja dół Sztuk P'ęk- 
nych. Od iwia 23 bm. „wystawa starych 
mistrzów lwowsK-mh do r. 1394" (boezria 
brama Muzeum Przemysłowego).

—  Na dzisiejszem ti. poniedziałko- 
wem przedstawieniu „M aricy" rolę ty ­
tułową śpiewa nasza zjjakomita prima- 
danna Helena Miowska, noię Lizy ,p- 
Rapacka. W e w torek rolę m aricy śpie­
wa p. W rońska, rolę Lizy p. Rylska.

—  Abonament grudniowy. Pozostała 
jeszcze część abonamentów grudnio­
wy,cli sprzedaje kasa rotMemnie w go­
dzinach urzędowych. Związki łcorpo*- 
racjfc u p ran a się by celom ułatwienia 
manipulacji i uniknięcia natłoku poda­
w ały  odr37JU spńs osób pragnących 
otrzym ać abonament. Na spis tak; po­
dany przód południem będzie można 
popołudniu odrassu otrzym ać w szy st­
kie abonamenty

= □ =

— Prof. Starfcfaw Grabski redaktor 
ttaczelny „Słow a Polskiego" .po tygo- 
dniewoj vJK>rabie powrócił do zdrowia 
i wyjeżdża do W arszaw y, poczerń — 
:w połowie przyszłego tygodnia -r- 
wdajje się do Rsmnu dla da! szyci i per- 
tralctacp w  sprawie konkordatu.

—  Nasz dodatek pow ieściow y. Do 
numeru dWucdzego dołączamy, lalszy 
arkusz „Pamiętnika wFaniywadza".

— „Los wychodźtwa polskiego we 
Francji" odczyt pod pow yższym  tytu­
łem wygłosi we wporek 2 grudniu o 2- 
7 wiecz. w sali Czytelni Akademickiej
(Łozińskiego 7) student frair.irsko j 
Akademii Nauk Itoliteclnm zuydi, p. 
Karol Dęb ckk, przybyły w ostatnich 
'brach z Ri ameji. O dczyt ten, w j głtazo 
^y przed kliku dniami w Krakowie. 
zgnx<madził liczne rzesze studentów i 
wzbudził ogromne zainteresowanie. 
W stgp wolny. •

—  W ieczór jugosłowiański w  drnkt 
dzWetszym te-too w szósta rocznicę zje­
dnoczenia żiem Poludniowo-sion dań- 

dcich odbędzie się w a saffli ratuszowej 
staraniom Ligi polsko- jugosłowiań­
skiej o godz. 7 wieczorem. W stęp 
bezpłatny.

—  Z „Młodzieży W szechpolskiej". 
CHem p.rzoprowadzema rejestracji (Za­
rząd w zyw a wszystkich członków Ko­
ła dto jawienra się w sekretariacie (lo­
kaj Gzyterni Akaddnrckie , który  w 
tym  celu urzędować będzie cocteSetnme 
od gr>Jz. 7 - 8  wńeczJ w  czasie od ]-g c  
do 15-go grudnia,

- 0 -

—  Podaję do wiadomości lrtecemwa. 
riyclt, że na skutek licznych Interpelacji 
rozpocźiatem amatorski kurs szohroyanla. 
Zgłoszenia codziennie od 7—9 wieczncepl, 
garaż willi .,Grażyna" Gipsowa 19 (29-go 
Listopada 102) przedostatni P>'z> ftaneic 
tramwaju UL. i 11. J .  StrzelerM  74S3

=D=
— Minister przem ytu  i handlu we 

Lwow.e. W  drugim dniu swego pobytu 
we Lwowie, P. minister przemysłu i 
handlu Kiedron udzielał przed południem 
posłuchań w gmachu województwa, po­

czerń wziął udział w śniadaniu, wyda-, 
nem na jego cześć przez reprezentację 
miasta. Po południu spędzi? u swoich 
znajomych, wieczorem zaś, odprowadzo 
ny przez reprezentantów władz cywil­
nych, wojskowych i samorządowych, 
Odjechał do W arszaw y.

—  inspektor szkolny nauczyciel. Pod 
tym tytułem wydteł niedawno obszer­
ną baos»u,rę inspektor szkół lwowskich 
P ZejKun Zaklika, przedistawiaiiąc w 
niej stosunek bezpośredniego przełożo­
nego do nauczy oieiscY/a, oparty na wza 
km nen’ zaufaniu j  wspólności dążeń w 
pracy kulturalnej i narodowej. W ido­
cznie autor nie jest tylko teoretykiem , 
ale ideę tę wcielał w czyn, skw o z oka 
zji objęcia przez niego inspektury w 
okręgu lwowskim zamiejskim urządzi­
ło mu .nauczycielstwo serdeczne poże- 
gnasue. W  sali Tow . Pedagogicznego 
zebrało się 130 nauczycieli i nauczy­
cielek lwowskich. Urządzone kochane­
mu inspektorowi serdeczru ow acię. 
Podczas skromnego przyjęcia wygło­

szono szereg przemówień. Zabierali 
g łos: ip. Nuzikuwska, senator Sicmski, 
prezes Szczurkiew icz, dyrektorka Ru­
dnicka, i dyr. Brzeziński, Stachoń, Sza ­
rowski oraz kol. Iwiński, a imieniem 
iuspel torów Kamińsku Pierw szy to raz 
w e Lw ow ie żegm io nauczycielstwo 
sw ego inspektora tale serdecznie, ży­
cząc mu powodzenia na bardzo odn> 
wiedz.iahiem i trudnem statnowisku kie­
rownika szkolnictwa w powiecie lw o- 
y skini.

— Pogrzeb śp. P r o f  W iczkowskiego. 
P rzy  udziale najywbłtniejszych przed­
stawicieli wiedzy i nauki, całego świata 
lekarskiego i tysiącznego tłumu publicz­
ności, odbył się w czoraj, pogrzeb śp. 
iwof. Dra Józefa W iczkowskiego. Po 
odprawieniu egz.ekwji przez ks. arcybi­
skupa Twardowskiego w  otoczeniu licz­
nego kleru, pożegnał zmarłego imien.cm 
Duiwersytetu .1. K. i wydziału lekarskie­
go, dziekan Dr Rencki, zaś imieniem 
Szpitala powszechnego dyrektor Dr. 
Krzyżanowski, i ruszył olbrzymi kon­
dukt żałobny. Za rydwanem, obwieszo­
nym licznymi wieńcami, postępow ała' 
rodzina zmarłego, sera t akademicki, po­
przedzony pedelami : niezliczone rzesze 
publiczności. Na cmentarzu oddał cześć 
zasłudze zmarłego w  gorących słowach 
proi. Dr. Zaleski imieniem Tow . lekar­
skiego, a D r . , W ęgrzynow ski imieniem 
Tow arzystw a walki z gruźlicą, którego 
śp. zmarły był głównym inicjatorem i 
najserdeczniejszym osrokiinlm. W śród 
modłów żałobnych kleru, złożono stru­
dzone pracą szczątki na cmentarzu ły ­
czakowskim.

—  Krw aw a zabawa ha sali teatru ru­
skiego. Na zabawie, która w  dniu

■ wczorajszym tam się odbywała, mię­
dzy 'Uczestnikami powstała kłótnia, pod 
czas której towarzysze zabawy zranili 
ciężko M ieczysława Bufcartego, liczą- 
cego i7 łat. Bukarty otrzymał dwie ra­
ny w bok i dw«; rany w  głowę. Po­
gotowie latunkowe po opatrzemhi ran­
nego na miejsou — przewiozło go do 
szpitakt powszechnego, gdzie w tej 
chwili nie było lekarza dyiżumegoO!), 
woibćc czogo Pogotowie odw^oeto ran­
nego do domu jego roczków, gdyż bez 
kkarza dużumego raiFiogo nie ełuśa- 
no przyjąć do szpkała. Policja areszto­
wała jednego ze sprawców w  , osobie 
Władysława Cisowskiego.

—  Pożar na Zniesieniu. W czoraj w y- 
buciił na Zniesieniu pożar w zabudowa 
mauh Bazylego Sikorczuka i  w  krót­
kim czasie zniszczył dach. Nagromadź o 
na na strychu słoma, i siano stanowiąc 
podatny dla ognia materiał —  bai dzo 
szybko spłonęły.

—  Dwa wagony kolejowe rozbite. 
Urząd ruchu na dworcu towarowym  
Iransiło — • zawiadomił wczoraj komi­
sariat policyjny, iż ni„zmanj spraw cy 
ro&biLi w nocy dwa wagony, naładowa­
ne mąką. Dochodzenia policyjne w 
toku.

—  Nieszczęśliwy wypadek wydarzył 
g:ę w dniu w czorajszym  przy ul. Zielo­
nej 1. 3/ w pom oszkaniu pcxst. Kowal­
skiego. Żona jego Zofia przez nieuwa­
gę potrąciła położony na kufrze bro­
wning, schowany w futerale i nabhy. 
W skutek uderzenia browninga o po­
dłogę padł strzał i zranił Kowalską w 
obie nogi. Ranną opatrzyło Pogotowie 
ratunkowe.

— Ofiary szofersKich harców. W czo­
raj y ieczioccm przejeżdżał pl. M aria­
ckim w bardzo szybkim tempie jakiś 
samochód, który w brew  przepisom nie 
miał oświetlonej sw ej cyfry. Szofer nie 
dając żadnych znaków ostrzega­

w czych najechał na Marcina Domań­
skiego, robotnika Miejskiej koleji ele­
ktrycznej. zajętego w krytycznej chwili 
posypywaraem toru tramwajowego b a  
skiksm LJomański potrącony przez sa­
mochód —  upadł na brijk ulicy i do- 
znwł złamania lew ej noga i ciężkich 
obrażeń. Pogotowie ranmkowe udzie­
liło mu pierwszej pomocy i w  stanie 
akptpzytomuyrn przew oało  go do szpi- 
taia. Szefer — jak złodziej zemknąl 
czerniprędzcj z m iejsca swego karygo­
dnego występu, to też pozostał nie­
znany. —  Drugi wypadek w ydarzył 
się na ul. Gródeckiej, gdzie szofer, pro­
w adzący sanitarny samochód wojsko­
w y nr, 3834 najechał na ucznia W il­
helma Kaczkę i lekko go skaleczył.

! L n

S p o r t .
Pogoń— Czarni 2:1 (2 :0).

To co działo si? u nas w c zo ra j na 
boisku zaczyna być u nas chronicznym 
skandalem. Iż w lwovrskiim kolegium 
sędziów nie umieją należycie obe&u-ać 
zawodów ważaiych to .jest ogólnie zaia- 
flą* tajemnicą,# ale dziiwić się należy, iż 
mając do dysńozycji ludzi b zrównowa­
żonych, deleguje się p. Niedżwirshiieg'\ 
o którego nieudolności prowadzenia 
zawodów miano dostateczną sposob­
ność przekonana Się na ostatnich za- 
w odadi Pogoni z Masmoneą; Jego s i» -  
sób pnowadzenia zaw odów  był kom- 
promiitauią całego Lw . Kol. Sbdziów. 
Zawody te szumnie reklamowano te­
ko tow arzyskie, zw łaszcza ze strony 
Czarnych a tym czasem  posadzono na 
trybunie wiszvstkich graczy młodszych 
urużyn, aby ci robili „giute Stirrummg" 
a  jak to wyglądało w praktyce to ci 
yrszyscy, którzy bili na zawodach to

mogli bardzo duzrzc obserw ow ać. 
Jeżeli zarząd Pogoni zdecydował się 
cm rozegrania zawodów z Lechja 1 
Gzannymi to uazsmil to dlatego, aby 
drużyna m ająca za 8 dni s rać i repre­
zentow ać Polskę zagranicą miafa odpo­
wiedni trening. Niestety tylko Lechia 
to pojęła i g~afa faiir i spokojnie, bo ci 
gracze i ci zwolennicy Lecbji zdawali 
sobie jasno sprawę, iż Pogoń w yjeż­
dża a gracze muszą być zdroiwa i pełni 
żać. Jednakże co się okazało? Na 90 
■łych zdawało się, iż będzie to walka o 
m istrzostwo i jako tatcą chcieli ją uwa­
żać. Tym czasem  co się okazało? na 90 
minut zawodów tylko przez niecałe 25 
riwrat Czarni nheli inicjatywę W rękn, 
po,zatem Pogoń była panem sytuacji. 
Ja k  wyglądali cii, którzy przy chwilach 
Przewagi Czarnych, ryczeli rozmaite 
epitety pod adresem graczy Pogom i

sęazćego a sieażieli jak trusie, gdy 
przez 75 minut gracze Fogoni bezustan­
nie atakowali?

Z  wielu rozii.aitych awantur w arto 
tylko kilka zanotować, aby nietylko na­
piętnować publiczność i graczy ale 
iakże orzeczenia sędziego. W  16 miau 
cie drugiej połowy usiłuje Słonecki wy 
bić piłKę Winnickiemu, ten łapie się za 
brzucn, sędzia wyklucza bez cerem o­
nii Słoneckiego a Winnicki znów w  po 
rządku jakby nic nie było. Czy me 
było to moralnym policzkiem dla W in­
nickiego i graczy .i innych, gdy sędzia 
podyktował rzut Lamy przeciw nimi i 
Ba,az po piespartowem zachowaniu się 
Winnickiego umyślnie strzelił lekko 
i w ręce, by tylko nie uzyskać w ten 
sposób 3 bramkę. Sędzia może dawać 
najgorsze przeczenia, ale gracze muszą 
zachow ać 'spokój i okazać dyscyplinę.

1 bramkę uzyskuje Bacz w 14 m,hi. z 
rztnu wolnego. 2-gą uzyskuje Kuchar 
z pooania Garbienia w 27 minude. DU 
Czarnych uzyskuje bra,nkę Socha w  
5 min. drugiej połowy siinym i niespo­
dziewanym strzałem. Stosunek rogów 
6 :3  dia Pogoni. Publiczności ponad 
1600. Atak Pogoni był bardzo dom y, o 
jego grę w Wiedniu możemy być spo­
kojni. Pom oc grała bardzo nierówno- 
mi omie obok bara-zo dobrych momen­
tów  kiksów ała często niebezpiecznie, 
isamfepsEy stosunKOiwo Guilfcz. Obrona 
lńe uadz wy cza « * ,  GebartowskI lepszy 
od tow arzysza. Gorlitz nńał mało ro­
boty i był pewny; bramka, którą puścił, 
była niespodziewana i za mą nie można 
go winić. Winnicki niegdyś jedon z 
najlepszych, diziś uietyiko się zepsuł ale 
bardizo często OKazuje zupełny brak 
dyscypliny. Pornoc i obrona Czarnych 
r.a ogół dobra, jednakowoż system i 
sposób grania często nie jest sporto­
wym. Atak dość ruchliwy ale prowa­
dzony słabo nie muże się zdobyć na 
jednolitą akefę.

Masmo.»ca-Sparta 3:1 (1 :0). K R.

C ęisti Sfin3lot5v Sćrtiego 

Śląska i rJałupalsiitj.
Stwierdzoną jest to rzeczą, że tego­

roczne zbiory by ły  katastrofalne i do­
tknęły uietyiko rolników, ale całe spole-J 
czeństwo, a tem samem rząd, który nie- 
tylko musi obniżyć budżet podatków,’ 
ale uazjelić większego kredytu na celL 
gospodarcze, jedynym  artykułem, K t o - ;  

rym obecnie rolnicy mogli sobie doraźnie, 
pomódz, by ły  ziemniaki, bo te zrodziły, 
się w bardzo obfitej ilości. To też Cen­
trala ziemniaczana, założona przez ko­
palnie i huty na Górnym Śląsku, zak tf' 
piła w Malopolsce kilka tysięcy wago­
nów ziemniaków.

W prawdzie Górny Śląsk sąsiaduje 
z Peznańskicm, ale mitno to Centrala ta 
nie pominęła Małopolski, Jak  z jedne: 
stiony Małopolska chętnie poszia z po­
mocą i zasilała robotników górnoślą­
skich, tak z drugiej strony stanowisko, 
jakie zajęła Centrala ziemniaczana, jest 
dowodem zaciśnienia stosunków Górne­
go SląsKa z naszą Małopolską To też p. 
Nawratil, który stanął na czele tej Cen­
trali za taką wyrozumiałość polityczną 
w  stosunku handlowym, przez przepro­
wadzenie wspomnianej akcii, zaskarbił 
sebie wdzięczność, idącą z Dełnem uzna­
niem w jednej parze.

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE 
w pierwszą rocznicę śmierci

za duszę ś. p.

Dra JLsia SifteHeiac
odbędzie się w kościele parafialnym 
św. Mikołaja, o godzinie S i pół rano, 
we wiórek, dnia 2 grudnia b. r. 75S4

\
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25. k r a j u .
D RO H O BYCZ. Z sali sadowej. 

"W tut. sądtiie pov,. j u k o  detegoiw-anyTn, 
Łókonczyłą się w -dmiu 26 bm. pól roku 
'luwająca spraw a p-rzeahr fes. Janowi: 
burcnsowż, b. wikaremu rzym. kat. pro 
bu a u w Stry ju , a obecnie prabosz- 
caaw i w Delatyifie, oskarżonemu o cię 

obrazę czci, popełnioną aa oso­
bach pp. prof. dr. Patryna prezesa Or- 
g aazacji Nar. ze S try ja  i senatora Era- 
izina ’ S emkewiaza wiceprezesa tejże 
ON. Rozprawa rzucająca nad w yraz 
aim tne światłu na naszes tosunki kre­
sow e —  będąca eonem walki niektó­
rych  jednostek przeciw ON. w Stryju, 
je j czynników) oficjalnych, zakończyła 
się wyrokiem skażającym ks. Ferensa 
na karę sześciu dni aresztu. Alfa.

□  KAŁUSZ. Obchód Sienkiewiczo­
wski. AŁLasto nasze złożyło także hołd 
Sienkiewiczowi uroczystym  obchodem. 
W  sobotę 25 listopada br. odbyło się 
nabożeństwo żałobne w kościele rzym. 
kat., na które zebrała, się licznie mio- 
dizżeż sz-kokia, 'iiudzież reprezentacje.

W następnym dniu zaiś odbył się w ie­
czorem w sali Sokoła uroczysty wie­
czór ku czci Sienkiewicza, urządzany 
sraramem wszystkich tow arzystw  pol­
skich Na program złożyło się bordzo 
piękne przemówienie prof. tut. gimna­
zjum Kramarza, który scharakteryzo- 
wa! Sienkiewicza lako p!Ssarza i obywa 
tela, kreśląc barwnie tło najlepszych 

jego utworów.Potem deklamacje, 
śpizw chóralny dzfeui szkolnych, kw ar­
tet sm yczkow y, oraz naijwspanialszy z 
całego programu hołd dzieci złożony 
Sienkiewiczowi. Piękne to było i roz­
rzewniające, gdy jeetna z dlziewczątek 
deklam ow ać, a całe grono dzieci oto- 
szyw szy ustrojony w grrlaiidy, uło­
żony na podium portret Sienkiewicza 
obrzucało go kwiatami, pow tarzając 
pnzy każdym refrenie s łow a: „O
cześć C i!“

□  NIEM IRÓW . M orderstwo. O pół­
nocy 29 listopada przyszło na podwó­
rze domu Katarayny Stąpczyńskiej 
trzech me/manych sprawców. Zaniepo­
kojona podejrzanym ruchem na podwó-

“ P L U  £  L R  Y aa płaszcze
— — najmodniejsze i je<dwr>Ł>ie na suknie — —

w  e l.b fz y m irn  w y b o rz e  p o le c a  

_  F a  A n i o n  i X J  1 /Y IIb F ą .A . L w ó w ,  —  t a l .  Y i a l i c K a .  l O .

rzu Stąpczyńska w vsłala sw7ą  córkę 
■Marję, do której w chwili pojawienia 
celnym  strzałem położył ją  trupem na 
miejscu. Pozostaje na razie rzeczą nie­
zbadaną, czy zajśc&e rozegrało się na i wiskl

tle zamierzonego napadu runu tikowe­
go —  czy było aktem ^emsty na tfe 
er o tyczny un Dochodzenia prowadzi 
komendał powiatowy, kom W róble-

fitwarcie fali teatralnej w Starsm Siole.
Podniosłą uroczystość obchodziła lud­

ność Starego Sioła w niedzielę, 23 listo­
pada. Dzięki niestrudzonej pracy preze­
sa miejscowego Teatru i Chóru W losć., 
p. Rasiewicza. naczelnika stacji, oraz 
jego dzielnych Współpracowników, dalej 
dzięki wydatnej pomocy właściciela 
Starego S !oła, ordynata Potockiego, o- 
twarto w jednej ze sal starego zamku 
salę teatralną r.a pumieszczenie miejsco­
wego Teatru i Chóru. Na prośbę Zarzą­
du Teatru i Chóru p. ordynat nietylko 
udzielił z gotowością sali na przedsta­
wienia, ale z cała gotowością polecił 
zarządowi swoich dóbr odrestaurować 
salę . oddać ją do użytku teatru. Olbrzy­
mia, śnieżnej białości, sala starożytna 
z arkadami, dalej zgrabna galerja i duża 
scena bardzo przyjemne sprawiają wra­
żenie. Po uroczystem nabożeństwie i 
okolicznościowem kazaniu w miejsco­
wym kościele parafjalny^m, odprawio­
nych przez ks. proboszcza Blicharskie­
go, udała się procesja do sali, gdzie ks. 
proboszcz dokonał poświęcenia tego 
przybytku oświaty narodowej, a nastę­
pnie w  krótkich, a rzewnych słowach 
zwrócił się do miejscowej ludności, by 
w sali tuj uozyla się kocnać w iary swo­
jej św iętej-i Ojczyzny. Po nim przemó­
w ił sekretarz Związku Teatrów  i Chó­
rów W łościańskich ze Lw ow a p. A. P ią­
tek, który odczytał również depeszę od 
ordynata Potockiego z P aryża z życze­
niami dla nowej placówki oświatowej.

O godz. 5 popoi odDył się uroczysty 
wieczorek, na którego program złożyły 
się produkcje bardzo dobrze wyszkolo­
nego miejscowego chóru męskiego, de­
klamacje małej uczennicy miejscowej 
szkoły, nagrodzone zasłużenie huczny­
mi oklaskami, a wkońcu komcdja Fredry 
..Zemsta*'. Nie chciałbym narazić się na 
zarzut, że z  obowiązku amatorów nale­
ży  chwalić. Pizyznam  się, że ze stra­
chem oczekiwałem rozpoczęcia się naj­
lepszej, ale i najtrudniejszej do w ysta­
wienia komedji nieśmiertelnego Fredry 
silami tak mieszanemi (nauczyciele, aka­
demicy, ślusarze kolejowi, włościanie) i 
to w rolach głównych. Przedew szyst- 
kiem na pierwszem miejscu podnieść 
muszę ważny szczegół, tak mało prze­
strzegany w teatrach amatorskich, że 
w szyscy am atorzy — dzięki pracy reży­
sera p. Krajewskiego — doskonale pa­
mięciowo i pod względem dykcji opano­
wali swmje role. W idać było dobrze 
zgrany i dobrze wyćw iczony zespół. 
Nawet tempo korr.edji nie pozostawiało 
wiele do ż} czenia. Jednem słowem 
w szyscy grali dobizse, a już takie.i bła- 
nej sceny, jak robota murarzy przy mu­
rze, pozazdrościliby z pewnością artyści 
scen wielkich. Tak prawdziwie i natu­
ralnie odegraną była przez amatorów, 
którzy z kielnią i młotem codziennie ma­
ją do czynienia. A jeśli dodamy do tego 
gustowne dekoracje (własność miejsco­
wego teatru), urządzenie sceny przez p.

Kochańskiego i kostiumy, mtfteoiy pt>- 
wiedz:eć, ze przedstawieni... to byio pra­
wdziwą biesiadą Fcznie zgromadzonej 
ludności wiejskiej. — Pożytecznej pla­
cówce i oziemym pracownikom możam,

| tylko życzyć dafezych w sw r ynów w 
i  tak owocnej i ważnej pracy oświatowej.

Sprawy sKaskrnitKie.
—  Zjazd Miejscowych Komitetów A- 

katismickicn. Dnia 4 firn. oauy1 się w 
W arszaw ie zjazd Mkaiscowych Komite­
tów  Akademickich. Lw ow ski Koni. Ak. 
reprezentował prezes dr. Z. Stahi. —  
Przew odniczył Zjazdowi prezes Nacz. 
Kom. Akad. W . Ja x a  -  Bąkc wsłri, a u- 
czestnicz. Ii prócz w yżej wymienio­
nych : Blimke (Gdańsk), W olski (Lub­
lin), Garszyńsk1? .POZdian), Rabski (W ar 
szaiwa), Maircmowsk4 (Wuno), Pstro- 
koński (Kraków). Tak vdęc reprezento­
wane były wszystkie miasta uniwersy­
teckie. Przedmiotem obrad było. 1) II. 
Kongres C. I. E. w  W arszaw a na pod­
staw ie referatów prezesa W . Jaxa  - 
Bąkow skicgo, oraz przewodniczącego 
polskiej delegacji na Kongres J . Rem - 
bielińskiego. 2) Sytuacja wewnętrzna 
organizacyjna Związku Nar. na podsta­
wcie referatu przedstaw licie L Nacz Ko­
mitetu .Wcad. oraiz referatów  o sytuacji 
w poszczególnych środowiskach 3) 
Sprawa IV Zjazdu Ogomego Polskiej 
Mi. odzieży Ak.. oraz toczące się w 
związku z tern lokowania. 4) Spraw a 
opłat szkolnych akademjctcoh. —  Na 
ajeździe stwierdzano ogólną tendencję 
do konsolidacji wśród młodzieży pod 
względem, wewnętrznym , zaś na ze­
wnątrz szereg sukcesów  na terenie C. 
I. E. dzięki którym Polska zajęła tam 
merwszorzędnę stanowisko.

Czas odoowić
przedpłatę!

PAM IĘTAJM Y O BANINIE 
O ŚW IA T O W EJ!!

i UWAGA 1 1m m i  i h a  s e z o h  n m m \

I A Ł 0 P 0 L S K S  Z A K Ł A D  O D Z I E Ż Y
L W Ó W

S r . p i u u  i a  I  (L< m tow alory)
Fiija ul. jagiellońska 20.

F o l e c a  w  
WEŁNY (bielskie)

ubraniowe 
sukniowe 
t ostjumowe 
płaszczowe 
raglanowe.

®Ł$TH& (krajowe i kagr.)
bieiiżniane
pościelowe
-pcznikowe
d y m k i
z® i.;,,y
p ło z i‘ " H i
Oksfordy.

B IR Z m H Y  białe i ketor.
fianeiki
baje.

SATTHY (krajowe i zag«.)
na szłafrokl i podszewki.

H K A S O W
N a d w i ś l a ń s K ?  1 2 ,
F i l ia  u l. S z c z e p a ń s k a  3.

%vielKim wyborze i doborowej jaKoóci:

T A R N O P O L
ul. GotuchowsKioga 1.

UJRAM2A MĘ$K)£
kamgarno we
szewiotowe
studenckie.

PALTA ZiMOWE 
KURTKI Z1NOWE 
PŁASZCZE DAMSKIE 
RAGLANY
KOCE deseniowe i gładkie 
PLEDY i DERKI 
CHUSTKI ZIMOWE 
KOSZULE MĘSKIE

biała i zefirowe.

O B U W I E
krajowe i zagraniczne marki 
Go idyear Welt:

MĘSKIE
chrom
gemza
lakier

DAMSKIE
wysokie
półbuciki, pantofelki

CHŁOPIĘ! E
DZIEWCZĘCE, DZIECINNE 
SPORTOWE (na zimę) 
WYKŁADANE SKÓRĄ.

7344

Kamgarny wojskowe na mundury i płaszcze dia P. T .  Oficerów.

C E X Y  k O ^ ' H i S ł I L \ € l ł n  I G !
Magazynu ctwarte bez przerwy oa g. 3 rano do 7. wieczór.

—  KUPNO k SPR Z ED A Ł -

M E S C S  n o w e  n ż y w a iw j a n ty w  yotaniah w s to la r n i  
Z ieŁ jftsfclego  K o ł łą t a ja  5. 7478

K W IA T Y  dta u p ię kszan ia  m łeszkart, restaura-
c y j.  fcasrtarń, po cenach k o n łtc re tic rjn y ch d o sta rc z a  
S p s ł d Z i e l f t i a . ^ l l a a ^  Lw 6w » Z ^ M ik iew icza  5. 7474

m  GWIAZDKĘ
p lę F -  k o łd ry  p u ch cw e. koce -wełniane, 
poduszki, m ateraca , chodniki, dyw any,

b r a n k i ,  o r a z  b ie l iz n ę  p o ś c ie lo w ą  p o le c a  
■W. lii/JfCKI, Lwów, IrlopemiKa 3

7285

F O R T E P IA N  k r ó tk i,  k rzy żo w y , p raw ie n o w y  s p rz e ­
d am  — od 10— 11 i od 2— 4. L e o n a  S a p ie h y  67 I. p. 
drzw i p raw e. 7519

F O P T E P 1 A N  k r ó tk i ,  a n g ie ls k a  m e c h a n ik a , z n a k o m ity  
sp rz e d a m . K o p e rn ik a  26  p a r te r  g a n k ie m  o s ta tn ie  
drzw i S k  len i a r s  k i. 7520

F O R T E P IA N  „ D d r ra *  z n a k o m ity  o d d a m  w n a je m  
w doł>re rę c e .  K o p e rn ik a  26 p a r te r . S k le n ia r s k i .  ',5 1 ^

f w p f y y  rfT O l wszelkiego 
i H i  rodzaju

u Ja n a  S u d h o H a
Lwów, ul. Akademicka I. 8.

6786

F o  odbyciu dłuższych specjalnych studjów 
radjologicznych w e  L w o w i e  i we Wiedniu 
stosuję przy badaniu chorych prześwietlanie 

p r o m i e n i a m i  Roentgena 7559

R h  £ p l i Ł <  K A R K ) specjalista Churób UD 11 mim płuc, serca i żołądka

Lwów, Gródecka 46 T elefon 834.
-  POSADY PO&ZUKI W ANE -

S O L I C Y T A T O R  n o t a r j a t n y  z  k l l k u n a s t o l o t n i ą  p r a ­
k t y k ą ,  b i e g ł y  w e  w s z y s t k i c h  a g e n d a c h  n o t a -  
r j a t u ,  z d o l n y  t a b u l a r z y s t a ,  s p e c j a l i s t a  w  s p r a ­
w a c h  s p a d k o w y c h  p o s z u k u j ą  p o s a d y ,  Ł a s k a w e  
d o p i s y  p o d  a d r e s o m  A .  F e a e r r i n g  d ia  W P .  
L w ó w ,  B e m a  18. 7517

-  NAUKA I W YCHOW ANIE. -

KURSY HANDLOWE J. HfRSCHPRUNGA 
ŁYCZAKOW SKA 34. 75  6

otw ierają nowy Kurs P isa n ia  na maszy­
nach systemem 10-cio palcowym. Cały

kurs zł. 2 ). — W p sy  od 3 7-mej.
NA M A N D O L IN IE , g ita r z e  (s o lo )  w 16 le k c ja c h  p ły n ­

n ie  g r a ć  z  n u t pd g w a ra n c ją  w y u cza  „ S p e c ja l is ta -  
p edagog**. Z g ło s z e n ia  p r z y jm u je  c o d z ie n n ie  od 
4 —7 w ic cz . p la c  B e rn a r d y ń s k i  12 11. p. 7515

•ŁATWĄ m e to d ą  w y u cz a m  w k ró tk im  c z a s ie  fra n c u s ­
k ie g o  i n ie m ie c k ie g o , tu d zież  u d z ie la m  k o n w e rs a c ji .  
D łu g o sz a  37 II. p. 740o

D O  M A T U R Y  s e m in a r ja ln e j  k u rs  p rz y g o to w a w cz y  
z  w sz y stk ic h  p rz ed m io tó w  pod k ie ro w n ic tw em  w y­
tra w n y c h  p r o fe s o ró w  s e m in a r ja ln y c h  ro z p o cz n ie  s ię  
w g ru d n iu . Z g ło s z e n ia  Z a m o js k ie g o  10, p ierw sze  
p ię tro  od 6 —8. 7499

Czas cdii™ prenumerafę?
R e d a & ta  od ro ow e riz ia łu  j z a rz ą d c a  d ru k a rn i:  W i l i t d i r  A n to n i S k r z y c z y ń s k i. Z M raka™  „Słow a Polskiego", Lwtów, Zimorowicza 15.
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